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Konflikt Jugosłowiańsko-Albański.
BIALOGROD, b 4 (tel. vi.j. (J«te- 

re; pcdró^ni, jadąoy a Jugesławji dj 
Albsnji, po mm u, te mięli wszystkie 
dokumenty w najzupełoiejsiym po* 
rządku, nie «ostali prztpussosem pr«®z 
granicę. Wobec tego odnoszenia się 
włada albańskich — władze jugosło­
wiańskie postanowiły również wstrzy­
mać wsaelkie wyjazdy do Albsoji. 
Radykalny organ samorządowy „Sa- 
mouprawa” pisse, ze nietrudno s»y

domyślać, ia «awtameęoie granicy nic 
ma u* celu ochronę przed epidemię 
tyfusu, ale organizację band dywer­
syjnych pogranicznych, a ztmknięnic 
granicy jest bktem jaki poprzedza 
damłanie wojenne. Wobec tego, że 
Jugoda wja nie dała Albauj: żadnego 
pozoru do takiego zamknięcia grani­
cy z całym spokojem oczekuje kro­
ków zaczepnych posiadając dość 
sły, aby skutecznie obronić swe in­
teresy.

Herriot o wyborach do parlamentu 
francuskiego.

RaRYŻ 5.4 (Tel. wl.) „Journal” 
zamieszcza wywiad z Harriotem, któ­
ry zappowiada, żs niu będzie sam 
esy ni zabiegów o przeprowadzenie 
swej kandydatury. Troskę i zab:egi

*u to pozcsUwm swoim przyjaciołom 
politycznym.

W nowej Izbie, Harriot jest zda­
nia, żs będzie b&rdso wielu radyka­
łów różnych odcieni, »le jest rzeczą 
wątpliwą czy partja utrzyma jedność.

Francja a plan Davesa.
PARYŻ, 54 (Tel. wl). „Le Ma 

tln“, omawiając komercjalizację nie 
których działów w p anie Davesa — 
pisze że niema pedstew do skDtecz 
nej dyskusji w tej sprawie przed 
wyborami w St. Zjednoczonych Gdy

Poincare oświadczył, że Francja zga­
dza się na układ ogólny — byls to 
inicjatywa szlachetne, mająca na ce­
lu oabudowę świata, ale czas chyba, 
aby państwa wierzyciele wystąpiły ze 
swej stror.y z odpowiednią inicjały 
wą w sprawie spłat planu Davesa.

Wolno im było rozmawiać tylko o sta­
nie zdrowia.

BERLIN. 54 (Tel wł). Sekretarz 
Ambasady niemieckiej w .Moskwie 
nadesłał sprawozdanie ze swego wi 
dzenia się z aresztowanymi techni 
kami niemieckimi w Zagłębiu Do­
nieckiem. O położeniu tych inżynie 
rów, pisze prasa niemiecka, nie moż 
na sobie absolutnie wyrobić zdania, 
gdyż sekretarzowi Schliffowi o ni- 
czem innem z niemi nie wolno było

mów’ć, jak tylko o stanie ich zdro­
wia. Berlińskie kola polityczne są 
zdania że Ambasada niemiecka w 
Moskwie nie powzięła jeszcze żad 
nych decyzyj co do nowych kroków 
u rządu sowieckiego w tej sprawie 
jednak należy żywić nadzieję że 
Urząd Spraw Zagranicznych Rzeszy 
kroki takie W najbliższym czasie po 
dejmie.

Traktat przyjaźni nnędzy Afganistanem 
a Japonją.

LONDYN, 5.4(Tel. Wl). W związ­
ku z pobytem królewskiej pary afgań 
skiej w Londynie wczoraj rano za 
warty został traktat przyjaźni pomię-

Dymisja dr. Hermesa
Bł-RLIN, 5.4 (toi. wi.j. Jam. wia 

demo, przewodnicsąoy delegacji nie 
mie ikiej do rokowań handlowycl. 
ł Polską, doktór Hdrmes, zgłosił nie­
dawno swą dym sję z tego jtauo 
wiska.

Obecnie gabinet Rieszy na wnio-

Co mówi p.
BERLIN, 5 4 (Tel. wł.) Z Kowna 

donoszą, że psem. Waldemaras o ro­
kowaniach królewieckich miał się 
wyrazić, iż były to zasadnicze roz­
mowy o tern, co dla jednej lub dru 
giej strony jest niemożliwe do przy 
jęcia obecnie utworzono Komisje

Wirth w
WIEDEN, 5.4 (Tel. wl). Bawi tu­

taj obecnie b. kanclerz Rzeszy Nfe-

Pożar
BYTOM, 5 4 (Tel. wł.) ; Na Ślą­

sku Opolskim w pobliżu miejsco­
wości Kużla płoną lasy, będące włas­
nością skarbu pruskiego. Pożar 

dzy afganistanem a Japonją. Trak- 
tai podpisali bawiący w Londynie 
Afgański min. spr. zagr. i Ambasa 
dor Japonji przy rządzie Wielkiej 
Brytanji.

nie została przyjęta.
sók buinistr* spraw zsigranicznyoh, 
Stressemans, dymisji nie przyjął, per 
zotftnwiając pana doktora Hermosa 
na tem samem stanowisku.

Podobno rokowania handlowe 
z Polską mają być niedługo wzno­
wione.

Waldemaras?
i praca będzie się w nich toczyła 
dalej.

Po przygotowaniu odnośnych pro­
jektów odbędzie się także w Kró­
lewcu daiszy ciąg konferencji, ale 
prace przygotowawcze zapewne po­
trwają parę miesięcy.

Wiedniu.
mieckiej Wirth, który złożył dłuższą 
wizytę kauci, ks. inons. Seiplowi.

lasów.
rozszerza się gwałtownie. Ratunek 
stosowany jest z kilku stron jedno 
cześnie.

t-orozumienie Rządu z Sejmem.
WARSZAWA, 5.4 (Tel. ™vi.) Wero 

; raj o gotiz. 12 m. 30 przjbył do rasr- 
; szalka S^jmu p. Duszyńskiego &sef 

riędu premjer Piłsudski ? rewizytą. 
Rozmowa trwała do goda. 2-ej. 
Piem. Piłsudski wyraził życzenie 

aby mógł w dniu 19 kwietnia zjawić 
się na posiedzeń u Komisji BuditŁo- 
w ej dla wzięo.a udr,:ału w obradach 
nad budżetem min. sp. wojsk.

Marszałek Duszyński wyraził na­
dzieję, że Sejmowi uda się skończyć 
obrady nań budżetem do połowy 

, czerwca, aby Saaat miał dosyć oza-

Pan Byrka \
I WARSZAWA. 5.4 (Fel. wl.) Pre 

nijer Piłsudski zaprosił przewodni­
czącego Sejmowej Komisji Budżeto

Podsekretarjat w
WARSZAWA, 5.4 (Tel, wł). We 

dług kursujących w sferach oficjał 
nych pogłosek ma być restaurowany 
podsekietarjat w Mm. Spraw Zagr.

Przed wy boran
Bj^RLliSI, 5.4 (lei. *fi.) jNiemcy 

stoją obsonie pod znakiem wyborów 
do izb ustawodawczych, jakie odbę­
dą rę d. 20 maja r. b. Narodowa 
Partjfi Ludowa wystawiła z hsty 
państwowej do RejchsUgu Kandyda­
turę niete, mm. spraw «agrzu. Stre- 
semanna, na drugiem miejscu stoi 
Kahl referent reformy prawa karnego.

su na pomięcie odnośnych uchwał 
O tle n e zaszły by jakieś nieprzewi- 
dywane zdarzenia t. z">, o ile Sejm 
nie potrzebowałby raz jeszcze obra­
dować nad budżetem z r^cji popra­
wek Senatu to muiej więcej w tym 
czasie Sejm mógłby się rozjechać na 
forje letnie.

Rewizyta presera Piłsudskiego 
u Mar. Seimu wywarła w kolach par­
lamentarnych duże wrażenie. Sądzą 
że jest ona zapowiedzią harmonijnej 
współpracy Rządu z Sejmem.

r Belwederze.
wej posła Byrkę na konferencję do 
belwederu, aby móc z nim naradzić 
się nad sprawami budżetowemi.

Min. Spraw Zagr.
Na stanowisko podsekretarza ma być 
upatrzony poseł polski w Sztokhol­
mie p, Alfred Wysocki.

i w Niemczech.
Ponieważ kandydatura Stresema- 

na wystawiona została i 1 listy 
okięgowej w jednym z okręgów Ba- 
warji — Streseman miał oświadczyć, 
iż o ile tam zdobędzie mandat to 
«izeose s’ę mandatu z listy państwo­
wej. Niemiecko-Narodowi wystawili 
w tymże samym okręgu w Bawarji 
kontrkandydaturę b. gubernatora Ka­
merunu Vorbecka.

nnar poradzić się pewnego lekarza 
specialisty od chorób gardła.

Z Berlina afgańska para królew­
ska udaje się do Polski, potem do 
Rygi, do Rosji Sowieckiej, do Ango­
ry z skąd powraca do Theheranu.

w celu odwiedzenia premjura Musio- 
liniego, 1 którym łączą go bliskie 
stoaujŁi jesicze « tych czasów, kie­
dy to p. Zaleski byl posłem polskim

r>yiy się licane szczeliny, aochodsące 
długością do 300 metrów. W miej­
scowości Carazzo runął jeden z naj­
starszych kościołów włoskich Sante 
Floriac.

Trzęsienie ziemi w Północnych Włoszech
RŹó M 5«4 (Tel. wl.) W Północ­

nych Włoszech w prowincji Friul 
dało się słyszeć silne tręsienie ziemi 
poprzedzone kilku wstrząsami pod 
ziemnemi. Z iszczenie duże. Pot w o-

Spotkanie min. Zalewskiego z Mussolinim
WAfťSZAWA S.4 (Tti. wf.) Jutro 

min. Spraw Zagrań, p. August Zale­
ski wyjeżdża z Warszawy do Włoch. 
Po 4 dniowym odpoczynku w We- _ _________
neop p. Zaleska uda się do Rzymu pr«y Kwirynile,

Dalsza podróż Al gańskiej pary królewskiej
LONDYN, 5.4 (Tel. wl). Agencja 

Reutera donosi, że Afgańska para 
królewska dziś opuszcza Londyn 
udając się inc gnitu do Paryża, a p □- 
tern do Berlina, gdzie król ma za

Samolot Polski
POZNAN, 5.4 (tei. wł.). Woaoraj 1 

w godzinach po południowych odbył I 
się tutaj na lotnisku wojskowym w 
Ławicy lot próbny samolotu pińskie­
go „B. M. 4. — A *, wykonanego w 
całości w warsztataah poznańskiej ■ 
Lrmy „Samolot* konstrukcji inżynie- : 
ri* Ryszarda Bartla z materiałów kra- ; 
jowyoh 1 ptarwszym polskim Silni- ? 
kiem lutniczym konstiuicji inżyniera 
Zaleskiego, a wykonanym w war- 
ssawski^j f»bryce silników dla lot- ! 
mątwa „Aw a.* SNnik ten nosi naz- Í 
wę „W. Z. — 7.*

Samolot ten został . zakwalifiko- ; 
wany jaku aparat szkolny dla M. Sp. ? 
Woj. Po locie próbnym wykonanym 
przez pilota szmolotu Hołodyńskiego 
z żoną inż. Zalewskiego jako pasa­
żerką, lot odbiorczy odbyli poruczni­
cy piloci pp. Halagier i Urunkiewioz 
stwn rdzająo oienaganne fonkcjozo- 

B. M. 4 —A.
«fcůie silniza i sprawności samolotu, 
poczem samolot został zakupiony 
przez M. Sp. Wojsk, jako aparat 
szkolny.

Silnik samolotu jest nadzwyczaj 
mocny, posiada 7 cylindrów, o łącz­
nej sile 80 koin m^chanioziiyoh, a waży 
tylko 105 kg. oo stanowi jego prze- 
i rgę nad innem? silnikami zagra- 
nicnucmi, które są cięższe. Inż. Za­
lewski jest wyohowańcem szkoły 
technicznej im. Wawelberga i Rot- 
wanda. Zbulował on już jeden siluik 
w 1924 r. o sile 18 i pół konia me- 
chamczn&go,

Z GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.
WARSZAWA, 5.4 (ul. ^Ł). | 
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O duszę ludu. Hauczyctekiioo protestuje.
W niedziele Palmową duchowień 

sUo diecezji Łomżyńskiej odczytało 
z ambon List Pasterski swego Ordy 
narjussa, J. E Biskupa Łukt mskiego 
w sprawie obrony duszy ludu przed 
przewrotną i wrogą Kościołowi pro­
pagandą stronnictw radykalnych.

W słowach, pełnych głębokiego ; 
i serdecznego bćlu strofuje Arc^pa- ' 
sterz Łomżyński swych diecezjan za 
to. że pomimo ostrzeżeń ze strony 
Episkopatu w wielu parafjach o ’daiî 
swe głosy przy urnach wyborczych 
na zdecydowanych wrogów Kościoła 
i rd-gii katolh nieL

— Pamiętaj ie o tern, p’sze ks. ! 
B skup Łukomski, wy, wyborcy socja ; 
listów, wyzwoleńców, komun stów 
lub zwolenników t zw. stronnictw 
chłopskich, że każda uchwała w S: j- 
mie tych, przez was wybranych po­
słów, szkodliwa dla wiary i Kościoła, ; 
ciężarem młota spadać będzie na 
wasze sumienia i że wy za te ich 
uchwały przed Sędzią Bożym odpo- i 
wiadać będziecie, boście na takich 
posłów dobrowolnie głosowali.

Prasa radykalna, z . R botnikiem“ 
na czele, z niezwykłą fur ą uderzyła 
na Orędzie to, nazywając go „doku­
mentem tenoru politycznego,, doku

dzle bronił Kośckl.;, albo stanie po 
stronie jego wrogów, lecz w takim 
razie musi zrezygnować z pogrzebu 
chrześcijański. go i Sakramentów.

Kapłan i dział; c>: katolicki musi 
śmiało w oczy spoirzeć zamaskowa­
nym wrogom Kośuch i wypowie­
dzieć im rozstrzygającą walkę.

Jeżeli dziś nie zdobędziemy tię 
na zdecydowany czyn w tym kierun 
ku, jutro może już b ć zapóźno.

Nie wolno nam, upiaw ać polity­
ki strusiej, ani też zaprzęgnąć się 
do współpracy z obozem radykalnym.

W walce z radykalizmem o czy­
stość duszy ludu należy używać me- 
t Sd stanowczych. Półśrodki tu nie 
wystarczają. J* śli nie da s ę całko­
wicie ognia propagandy radykalnej 
stłumić, należy go przy na mniej 
umiejscowić.

Należy więc powitać wyraźny 
i śmiały głos Arcypasterza Łomżyń­
skiego, podyktowany jedynie gorącą 
m tością Kościoła i duszy ludu poi 
skiego, I spodziewać się że on wpły 
nie wybitnie na obudzenie ruchu ka 
tolickiego, zmferzaiącego do obrony 
wsi polskiej przed zalewem radyka 
lizmu.

j W koń< u marca odbyło się Nad- i 
J zwyczrjne Walno Zabranie Koła War- I 
i szewskiego Towarzystw* Nauczycieli 
l Szkół Wyższych, poświęcone wybo- 
j rom delegatów ar» Walny Zjazd Okrę- 
i gu Warszawskiego i ra Walny Zjazd 
j del gaiów Towarzystwa Nauczycieli 
i Sakół Wyższych. Na zearanm tern, 

m.ędzy iunemi, jednomyślnie uchwa­
lono następujące rezolucja:

1. Nadzwyczajne Walna Žebrá­
me członków Kola Warszawskiego 

! w dniu 2'3 marca b. r. stwierdza, te 
dekret Pana Prezydenta Rzeczypos 
polítej z dnia 19-go stycznia 1928 go 
o organizacji i zakresie dz.ałania 
władz administracji ogólnej, oddając 
wojewodom i starostom zwieizchmą 
władzę ntd ss<koiii>ctwem, jest no­
wym, dotkliwym dla nauczycielstwa, 
ciosem, który ujemnie może się od­
bić na pomyślnym rozwoju szkoły 
polskiej, wobec czego zebrani są zmu­
szeni przeciw temu uzależnieniu sta­
nowczo zaprotestować, a równocześ­
nie wyrażają okowitę uznanie dla 
stanowiska, najętego w tej sprawie 
przez Za jąd Główny Towarzystwa 
Nauczycieli Szkół Wyższych i wzy­
wają go do dalszej energicznej walfci 

mentem politycznego rozzuchwalenia 
się kleru o »tätlich czasach i hw 
nego nadużywania haseł religijnych 
do celów reakcji po dycznej i spo­
łeczne!*. Poseł Czapiński wystąpił w 
rej sprawie z interpelacją na terenie 
se-mowym.

Hałaśliwe alarmy i pogiożui pra­
sy lewicowej wyraźnie świadczą o ce­
lowości i doniosłości wystąpienia pu­
blicznego władzy kościelnej prze­
ciwko podziemnej pracy bezwyzna­
niowej wśród sfer ludu.

Jak wiadomo w ostatnich czasach 
żywioły radykalne szczególniejszą 
uwagę zwróciły na wieś polską i roz­
poczęły tam prowadzić niezwykle 
ożywioną akcję polityczną i kulturní- 
no oświatową podrywając w umys­
łach ludności zasady wiary i etyki 
katolickiej oraz autorytet Kościoła. 
Przedstawiciele lewicowych organ! 
zacyj zawodowych i oświat wych; 
a w pierwszym rzędzie radykalne 
kola nauczycie^kie, zwa'c aą: sto­
warzyszenia i związki katoiicKie, roz­
rzucają dziesątki tysięcy broszur 
i pism cśriesza ących duchowień 
siwo i podburza ątycłi lud przeciw­
ko wyższej hierarch i kośc’elnei Co 
gorsze prasa poi tyczna i społeczna 
niektórych party? ludowych, jak Stron 
nlćtwa C!ił?psk;cgo, posiada wyraź 
ne cechy propagandy komunstyczm j.

Radykaiizacja wsi polskiej czyni 
ciągle niebywałe postępy w ostatnich 
czasach. Duchowieństwo zaś nosze 
nie może patrzeć przez palco na 
zatruwanie duszy ludu jadem h seł 
i doktryn radykalnych.

„Ależ my nie walczymy z rek 
gją — wola p Czapuiski — ale wv 
stępujemy w obronie warstw ludo 
wych, wyzyskiwanych przez kapkali 
stów i obszarników“

Tym zapewnieniom teoretyków 
socjalizmu o lojalności v;zgiędem 
Kościoła i szanowaniu uczuć religij­
nych ludu może dać wiarę jedyn e 
nieuświadomiony robot) <k lub nii wy­
robiony życiowo młodzieniaszek. 
Działacze społeczni, a zwłaszcza ka­
płani. duszpasterze, wiedzą doskona- 
le, jak wielkie spustosz nie czyni 
ruch radykalny w duszach mas ro­
botniczych i ludowych i powinni te­
mu przeciwdziałać.

Stały czytehiik na wsi i ra przed 
mfeścigch organów prssowy?h rady­
kalnych, jak Wyzwolenia, Robotnika, 
Sztandaru Chłopskiego w krótkim 
stosunkowo czasie przestaje ctodi ć 
do kościoła, uczęszczać do Sakra 
mentów Sw -yoh, lekceważy prawa 
wła-noéci i L d. Występek, bunt, 
nienawiść klasowa i niewiara — oto 
owoce propagandy radykalnej wśród 
mas ludowych.

Raz wreszcie mus;my zerwać w 
stosunku do tej propagandy z meto­
dami ustępstw, niedomówień i kom 
promisów!

Włościanin zaś musi się zdecy­
dować; albo zostanie katolikiem i bę- 

naiKzycieietolerujący komunizm
W dniu 26 nurca r. b. odbył* się 

konferencja delegatów org»oix«<ji 
które w danej ohWIIi w Uo»bie 34 
tworzą pc rozumiem.) dla awaloiama 
Łomum.mu uśród snładiieżyj Obe­
cni byli praedstawioieie Zjedaocsea'a 
StowaisyBień Polaknh, Ligi Obrony 
MarjdnośJ, org-muaoji nauczyciel- 
skich, zrzeszeń rodzicielskich, konie- 
cyoh, akademickich i sportowych.

Po tkżeaiu sprawosdaoia » do­
tychczasowej działało áci Kom.tetu 
Wykonawczego wywiązała się oży­
wiona dyskusja, zwłaszcza Da temat 
aacji, związanej ze złożeniem Mini­
strowi Wysnłń Religijnych . Oświa­
ty memorjału w sprawæ zwalczania 
komun z jo u wśród młodzieży i na- 
uiycitlnws.

Saczegól >ą uwagę zebranych zwró­
cił l«kt, podkreślmy piz z przewo­
dniczącą Kom t. tu Wykonawczego

p. Popławską, odmowy złożenia ped- ’ 
piaw pod memorjałem, oraz przystą­
pienia do akcji przeciwkomuoisiycz- 
nej ze strony Związku zawodowego 
nauczycielstwa szsół średnich oraz 
Związku polskiego nauczycielstwa 
szkół powszechnych co rzuca światło 
na tendencje, panujące w tych or­
ganizacjach.

Następnie przystąpiono do spra­
wozdania z działalności, »wązAnej 
ze sprawą zwalczania komunizmu 
przez poszczególne organizacje: zale­
cono prenumerowanie i pobieranie 
wśród organizacji miesięcznika „Wał­
ka z bolszewizmem”, oraz innych 
wy da wnict w przeciwkomunistycznych 
jak popularnych broszurek „Dobrej 
prasy”, broszury „ Walka Ill-ciej 
M ęozynarodó <ki z religją*, wyda­
wanej przez Zjednoczenie Stów ar zy* 
szeń Polskich i t. p.

CZAS W HANDLU.
Dakret z uma 22 mArja 1928 r. 

wprowadza w zagada e 10-gtdz nuy 
ca s praby w haaalu., W myśl krt. 
1, człs Syrsedaży towarów i utwar- 
c » silepOw i wszelzich miejsj zawo- 
d..-wyuh sprztdazy oraz zakładów ta- 
tugr fi znyuh nie może w dni pe­
il'. sr dnie przekraczać 10 gods, na do­
bę, Wędlini«rme, jatki z m ęsem, 
ski py spożywcze, z wyjątkiem skle­
pów zajmujących Się sprsedaią napo­
jów alkoholuwych mogą być otwar­
te w dni powszednie d » 12 goczm 
na dobę, zakłady fryzjerskie i kalo- 
techniczne do 10 gedz u na dobę, 
budU i kioski we wszystkie dni w 
tyguduiu w czasie od 1 kwietnia do 
30 wrl śo/a włącznie od godziny 9 
do 21*sze|. Sprzedaż Uliczna gazet 
i czasopism oraz wyrobów tytonio­
wych m.że się odbwać w dni pow­
szednie w gudfciaach od 7-ej do 23. 
Osas otwarcia jadłud-jiu. t. j. resta- 
uraoyj, cukierni, mleczarń, piwiarń

i t. a. będzie ozrtślouy w każdej 
miejscowości przer powi&tową wła­
dzę administracji cgólnej.

Sklepy, zakłady i miejsca zawo­
dowej sprzedaży mogą byc otwarte 
najdłużej do godz, 19-ej, w soboty 
i dm przedświąteczne sklepy i miej- 
s> a zawodowej sprzedaży mogą być 
otwarta do godziny 20, a zakładady 
fryzjerskie i kalotechniczne do go­
dziny 21-e;,

Przerwy w czacie których skiepy 
i zakłady będą zamknięte, wlicza się 
do godzin otwarcia tych sklepów 
i zakładów.

Przepisy ustaw ochronnych w za- 
Ewaie pracy najemnej, w szczegól­
ności ustawy o czasie pracy w prze­
myśle i handlu oraz ustawy w przed­
miocie pracy młodocianych i kobiet, 
ne zostają w aicnem naruszone ebe­
ny m dekretem.

Dekret wchodzi w życzę w 14 
dni po ogłoszeniu.

Eks - Lsiądz skarży.
Niejaki exs ksiądz Komorowski, 

który w obeenzeh wyborach do Sej­
mu wystąpił z własną listą, stanął 
30 ub, m. przed Sądem okoju w 
Siedlcach oskarżając p, Józefę Bro 
dowską oraz Aleksandrę Pieńkow­
ską obie zam. w S edicach, o to iż 
w du. 11.9 27 r. po nabożeństwie 
przed Kościołem Katedralnym w 
Siedlcach w towarzystwie liczn'e ze­
branych kobiet zastąpiły mu drogę 
ze słowami: „niech Pan tu do koś­
cioła nam nie' chodzi bo jest Pan 
wyklęty i jeśli będzie Pan chodził 
to nabijemy Pana kijem”. P Komo- 
rows i któ-y na mocy rozporządzę 
nia Kurji Diecezjalnej Podlaskiej 
z dn 24 4 926 r. został jako apo 
stata pozbawiony wszystkich przywi­
lejów kapłańskich 1 prawa noszenia 

sukni kapłańskiej, popierał swoje 
oskarżenie, żądając w swem orator- 
skiem przemówieniu ukarania win­
nych. Przy tej okazji pokreślił iż 
nie uznaje katohckich władz duchow­
nych a ma prawo chodzenia do 
kościoła, gdyż... nawet dzwony tego 
kościoła mają wyryte jego nazwisko 
za poczynione zasługi. Oskaiżona 
J. Brodowska zeznaje iż p. Komo­
rowski powiedział jej „milcz babo!,— 
zobaczymy się tam“ (tu wskazał na 
więzienie). Świadkowie F. Jakimia- 
kowa i st- post. Pasternak stwierdzi 
li iż ani p. J. Brodowska ani p. A 
Pieńkowska me wykrzykiwały do 
p Komorowskiego.

Sąd uniewinnił oskarżone, zasą­
dzając 10 zł. kosztów sądowych, któ 
re zapłaci p. Komorowski.

o s'Kolüieuie sikoły od imiennych 
wpływów wfodx polityciuo - sdm.n,

2. Walne Zebranie Towarzystwa 
N^uacyc ali Sżfcół Wyżssych wyraża 
głęboki:) oburzanie z powodu ekster­
minacyjnej polityki, prowadzonej orzec 
N emców względem młodzieży i dziat­
wy polskiej. Dla nienfeckioh d«woi 
Państwo Polskie utrzymuje 1,000-a 
szkół powszechnych i 12 szkół śred­
nich, a 15,000 dbieci polskich w Niem­
czech niema możności nawet religji 
uczyć się w języku ojczystym. Głos 
obywateli, pedagogów pulsech, łą­
czy się z obrońoą tej doniosłej spra­
wy, posłem Baozewskim, by ująć s ę 
za krzywdą pohkich dzieci (wniosek 
na Walny Zjazd delegatów Towa­
rzystwa Nauczycieli Sskól Wyżsnych).

3. Zjazd Okręgu Warszawszieg j 
Towarzystwa Nauczycif li Szkół Wyż­
szych poleca Zarządowi Okręgowemu 
poczynienie w Kurator jonu Okręgo- 
wem Szkoiuem Warszawskiem starań 
około zronlizowama rozporządzana 
pana Mmistra Wyznań Relig juych 
i Oświecenia Publicznego w sprawie 
powołania Warszawskiej Rudy Szkol­
nej Okręgowej (wniosek- na Walny 
Zjazd Okręgu Warszawskiego).

Błyskawiczna poczta
Dwaj wyb tn> technicy francusoy, 

pp. Hirschauer i Tallin przedstawili 
paryskiej Akadcmji Nauk niezwykły 
projekt, który jeśli okaże s ę możli­
wy do zrealizowania, będ tue stano wił 
niechybnie fakt rewolucyjno - przeto- 
mowy w dziejach tryumfów techaiki 
komunikacyjnej i jej szybkości. Aka- 
demja zastanawia s^ę właśnie nad 
projektem, który zyskał jut poparcie 
i uznanie walu poważnych autory­
tetów. Możliwe jest, że ;uż meżadiu- 
go doczekamy się pierwszych prób 
praktycznych.

Chodzi o stworzenie wręcz nie­
prawdopodobnie szybkiego sposobu 
przesyłania wszelkiego rodzaju ko­
respondencji pocztowej, nie wyłącza­
jąc paczek. Ma być to dykonywane 
przy pomocy specjalnego, od wielu 
lat przez wynalazców obmyśb nego po­
cisku, który kształtem swym będzia 
przypominał dc złudzenia morską 
terdedę. Ma też noiić nazwę „pocz­
towej torpedy”. Torpedy takie, po­
ruszane elektrycznością będą mknęły 
z szybkością 360 kim. na godzinę po 
bardzo kunsztownie skonstruowanych 
napowietrznych drogach żelaznych. 
Te liuje - przewody dla błyskawicz­
nej torpedowej komunikacji jeden 
z dzienników franousk oh opisuje 
następująco:

„Wyobraźcie sobie wydrążoną bel­
kę; wykonaną z żelaza, wewnątiz 
której kołyska szyn będzte wstrzy­
mywała pociski na kółkach. Belka ta 
na 10 metrów ponad ziemią, przy 
pomocy stalowych kablów przytwier­
dzona jest do wysokich slupów odle­
głych jeden od drugiego o 500 me­
trów. Całość robi wrażenie arof Jady 
powietrznych mostów uzd polami. 
Wskutek tego, uniezależniając nę od 
waiuików terenowych, zarysowując 
się olbrzymia długiem! linjami pros­
tém, krsyżującemi się w luzach 
ogromnie otwartych, te drogi żelaz­
ne, brrdzo mało kosztowne, stworzą 
idealne linje strzałów, po których 
wagoniki - pociski będą mogły osią­
gnąć niebywała dotychczas szybkości*.

Ssybkości istotnie niebywałe. 
Dość powiedzieć, przykładowo, że 
czas trwania przesyłki pocztowej w 
komunikacji błyskawi 3zno - torpedo­
wej pp. H rschauera i TJI na między 
Paryżem i Ljonem wynosiłby zrle­
dwie dwie godziny. Do jakiego zaś 
stopnia cała sprawa sensacyjnego 
projektu poważnie traktowana jest 
we Francji, wskazuje fakt żc ;uż 
narysowano plany pierwszych liuji 
poczty torpedowej i przygotowano 
kalkulację cen Jej taryfy. Brane są 
pod rachubę pierwsze następujące 
lloje: Paryż — Lille — Bruksela, 
Paryż — Rjuen — Le Havre, Pa­
ryż — Dijon — Lyon. Kosaty każ­
dej z tych Fuji pokryłyby się zy- 
aki^m 40 tysięcy franków.
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Fcha Płockie.
KALENDrtRZ i K.

KWIECIEŃ

5
CZWRRTEK

Dziś» Wiel Wincentego 
Jutro Wiel. Wilhelma Op.

09
Wschód słońca 5 04
Zachód słońca 18.14

Towarzystwo Nuukowo Piockio.
Muzeum otwarte: w piątki i niedziele od 
11-ej do bej.

Bibljoteka we wtorki, czwartki, i sobo­
ty od 4-ej do 6-ej.

Czytelnia parafjalna.
Czytelnia parafjalna otwarta od 5—7-e 

wieczorem.

Dyżur nośny w aptakaoh.
Dziś łocny dytnr aptoal Wlodkowskiego 
Apteka czynna od 7 wieczór do 9-ej rano,

Pdski Radjo-Kiub w Płocku
Czynny dla członków w piątki i niedziele od 

4-ej do 6-ej wieczorem.
PI. T stwa Racjonalnego Polowała 

Tumska, 9.
Klub czynny codziennie od godz. 5 popoł 

à UM
W i>1 a.

Płock 4 5 plus 263 pb 2 
temper wody -y 6,8

Repertuar Teatru Płockiego.
Niedziela, 8.4 o godz. 8 m, 15 wlecz. 

„Wesele ua Kurpiach*.
Poniedziałek, 9.4 o godz. 4 m. 15 po 

poi. „Wesele na Kurpiach“.
0 godz. 8. m. 15 wiecz. „Niema zlej 

drogi do mojej niebogi“,
Wtorek, 10.4 o godz. 8. m. 15 wiecz. 

„Wesołe na Kurpiach”.
Czwartek, 12.4 o godz. 8 m. 15 więcz. 

„Niema zlej drogi do mojej niebogi“

Rad jo—koncerty.
Prograr a 5 kwietnia 1928 raku
12.00—15.20 Komunikaty.
15.50—16.00 Odczyt p. t. Wielka Rewolc- 

ja Francuska.
16.00—16.25 Odczyt p. t. Słowacki. 
lfj.25—16.40 Komunikat harcerski. 
16.40—17.05 Fale elektromagnetyczne. 
17.20—17.45 Wśród książek.
17.45 Wspólna audycja literacka ze stacją 

Wilno.
1805—19.15 .Komunikat rolniczy. 
19.15—19.35 Rozmaitości.
19 35—20.00 x Odczyt p. t. Uprawa torfów. 
20.15 Transmisja koncertu oratoryjskiego. 
22.00—22.30 Komunikaty.

Nabożeństwo Wielkopiątkowe.
Obchodzi w mm kościół katolicki 

pamiątkę męki i śmierci Chrystusowej. 
Wielka żydowskiego sanhedrynu rada 
zadecydowała na Chrystusa śmierć, iż 
będąc człowiekiem synem Bożym być się 
powiadał. Mysleli zaś o prawdziwem 
synostwie Bożeni, bo o takiem i Chry­
stus mówił. Płytkie ich rozumy, ciasne 
serca nie mogły tego zrozumieć.. Krzyż 
był im zgorszeniem tak, jak znowu po­
ganom wydawał się głupstwem.. Czy 
dużo się od tego czasu zmieniło. Płyt­
kość umysłowa, ciasnota serc..,, i dzisiaj 
nie uznaj® w Chrystusie Boga, wystę­
puje przeciwko Zbawicielowi... Na śmierć 
z Chrystusem woła bolszewictwo, Precz 
z Chrystusom woła zbrodniczy Meksyk 
Ukrzyżować Chrystusa, nie chcemy 
o nim wiedzieć wołają ci wszyscy, któ 
rzy po za walorami ziemskiemi, o in­
nych słyszeć nie chcą. A jednak, już 
tam pod krzyżem, sotnik rzymski wola: 
zaiste on był synem Boga, a nawróco­
ny łotr ze skruchą prosi: weź mnie do 
królestwa swego. Ile tu myśli ciśnie 
się do głowy... Z tych refloksyj wi 
nien jeden wypłynąć wniosek — ton 
setnika: Zaiste jest on synem Bogal — 
kościół katolicki wszystko to w nabo­
żeństwach przypomina wiernym.

Więc mękę i śmierć naprzód Zbawi­
ciela kapłan, przybrany w szaty czarne 
— pada krzyżem i tak się modli. Po­
tem następuje czytanie lub śpiew Pasji 
czyli opisu męki Chrystusowej, według 
św. Jana, Następują potem modlitwy 
za kościół, wiernych i niewiernych Po 
modlitwach podniesienie i adoracja krzy­
ża. Celebrans usunąwszy krepę z krzy 
ża, niesie go na środek ołtarza, a zdjąw- 
ssy dla pokory obuwie, całuje najśw. 
Zbawiciela rany, kler i wierni za nim 
idą do adoracji. Chór śpiewa przepięk 
ne impropria, czyli żale utworu Pale-

Kapłan wnet pokazuje

Z
i

świą-

z;urn n-

Odchodzą z Warszawy do Flocka.

skale 
Groby 
nasze

Administracyjno.

dniach S aroata Płocki

Wynikom tej pracy 
słowa prawdziwego za-

„Kurza Łapa“.
Onegdaj o godz, 2-ej popoł. po­

licja płocka ujęła na g£rą6ym u czyn- 
ku kradzieży kur Zofję Marciniak 

» z Borow czyk gm. Ośnież.
Muroiniakowa wyrwrła od ulicy 

I deskę i dostała się przeć otwór do 
kurnika w folwarku p. SL Drojeckie- 
go (Aleje 27). Spłoszona Msroiniako- 
wa zaosęała uciekać, a pomimo wie- 

! ku i tuszy skakała przeć płoty ła- 
Í® ihwycają o, biorąc nawet jako pne- 

szkodę ogrodzenie cmentarne. Ujęta 
dvprowadsons została do Wydziału 
oledcseg®, gdùe ustalono, że jeit to 
sawod^b złodziejka drobiu t. zw. 

i „Kurza Ł*pa“ parokrotnie już kara- 
I oa <Hęzieni9tn sr te same prze- 

itę^stwa.

KOMUNIKATY.
PODZIĘKOWANIE

WjzysUim tym, którzy raczyli 
ptzyczynić się do powodzenia wy­
stawienia na scenie „Przyjaciela“ 
„Marji* Malczewskiego, a więc pa­
ni profesorowej Piaseckiej, uozemcom 
VIIJej klasy gimnazjum żeńskiego 
imienia hetmanowej Reginy Żółkiew­
skiej, profesorowi Januszewsk emu, 
W.P. Antoniewiczowi i W.P.Łapickiej 
za śliczną dekorację sceny i p. Mrocz­
kowskiej za artystycznie malowane 
afisze składa g r^a podz ękowanie

Zarząd Kola Płockiego 
Katolickiego Związku Polek.

OFIARY.
Na L. 0. F, P. xs luty i. marzec 

klas % VI garn. im. Reginy Żółcie w- 
skiej — 7 zł. 25 gr za k wiecień kla­
ta VII B — 10 zł.

Na żłobek przy ul. Wręzienaoj Diie- 
.i II -ddiutu Szkoły Cwiezeń 10 zł.

Na ochronkę przy «I. Więziennej 
M. O lerkońska 10 tl.

F. Bille wiecowa 5 zł.

j W 
skmł 
na' na 

: karty 
samochodem i Zofję Symsiyn, baz 
stałego miejsca amiszkania, za opil­
stwo jednodniowym aresztem.

Psy zależy trzymać na awięzi.

Ze p y należy trzymać aa uwię­
zi zapominają o tern nieraz nasi 
kmiotkowie narażając się na proto­
koły policyjno. Ostatnio spisano ta­
kie doniesienia na: Szymona Chrobo- 
ińskiego z Ceranowa i Antoniego 

Wojnowskiego z Pepłowa.

Kradzież zboża.

P. Czesławowi Bojanowskicmu 
z Gałek skradziono 53 kg. zboża 
wartości 28 zł. Zawiadomiona o tej» 
poheja bodzanowska sprawcę wykry­
ła. Okazał się nim niejaki Józsf 
Dydlak.

Pobicie.

Do policji w Wyszogrodzie zja­
wił s ę Jankel Zy berg i opowiedzUł 
historję wwhe żałosną. Oto został 
oDity przez szofera ^raoohodu. Jak 
się szofer nazywa nie wie, ale za­
pamiętał sobie n-er auta „230 P.R.W.*

Awanturniczy więzień.

Wczoraj około godziny 11 ej 
miesikrńay ulicy Sienkiewicza w po­
bliżu więzienia mieli widowisko nie- 
lada.

Oto odsiadający za koniukradstwo 
krrę więzienia niejaki Malinowski w 
momencie, gdy bvł przeprowadzany 
do celi—skoczył do pobliskiego drze 
wa, wdrapał się na kasztan i ułamaw­
szy gał^ś odgrażał się pobiciem każ­
dego któ doń się zbliży. W bec 
upartej p sta^y więźnia, który wy- 
myrhmi wywoływał &biegowiskn, bo 
wysoki kasztan dobrze wdziany jest 
» za muru więziennego sprowadzono 
sikawkę strażacką i puszczono nań 
äilay •tiumiiń wody, ale i to nie po­
mogło a inni więźniowie wszczęli tu­
mult.

Malinowski domrgd się ciągle 
prokurator . Gdy przybył podpr ku­
rator Baliński więzień uspoko j s ę 
isszpdłz drsowa,roztaczając swe skar- 
g’, Oczywiście, najzupełniej zmyślo­
ne. Otrzyma on ii sire zachowanie 
? ę cdpowitduią, regulaminem wię­
ziennym przepisaną karę.

striny. „Ludu, mój ludu, cóżem ci uczy 
nil; w czemem zasmucił, albo w czem za­
winił”. I wymawia Pan ludowi, jak go 
z niewoli Egipskiej wybawił, jak kar­
mił i poił na puszczy, jak do ziemi wy 
branej wyprowadził Lud zaś wybrany 
odwdzięczał mu się ukrzyżowaniem. 
Przy tej adoracji każdy składa swój 
grosz na ofiarę; idz:e on na utrzyma- ■ 
nie g obu Zbawiciela w Jerozolimie.

Po adoracji krzyża duchowieństwo 
procesjonalnie przenosi dwie Hostje, po- 
konsekrowano w w. czwartek, zamknię 
te w kielichu z ołtarza wystawienia na . 
ołtarz wielki.
Hostję ludowi. Wszyscy padają na ko 
lana, polem głośno odmawia Pater no - 
ster — Ojcze nasz i przy muje komuu- 
ję św. Drugą Hostję wkłada w mon 
strancję, przykrywa ją welonem, odma; 
Ařia nieszpory i w uroczystej procesji 
niesie do grobu. Chór śpiewa Receessit 
pastor noster — Odszedł nas nasz pa­
sterz, a przy grobie: Sepulto Domino— ,_______ ,
Gdy Pana grzebano, skały się popękały, i ofiarności przy pewnej energji°na/ 
cała natura skamieniała z żalu. Złożono 
ciało Pana do G«obu i opieczętowano.
Przecudne to są utwory muzyczne. Na 
tem kończy się nabożeństwo.

W milczeniu duchowieństwo odcho 
dzi od grobu. W górze, w obłokach, 
pośród morza światła znajduje się najśw. 
Hostja w monstrancji, na dole w 
ciało Chrystusowe umęczone... 
to polski zwyczaj i polskie 
nabożeństwo.

Tysiączne rzesze nawiedzają 
tynie, przypominając, co dla nich Chry­
stus uczynił. Wzbierają serca miłością 
łza rosi oko Spełnia się przepowiednia 
Zbawiciela: „A ja gdy na krzyżu pod­
niesionym będę, wssystko pociągnę do 
siebie”.

Te szlachetne serca wynagradzają, 
ślepotę, zimnotę i zatwardziałość tych 
nieszczęśliwych, co wiarę zatracili — 
Pomyślmy i my o nich.

Wieczorem przed ósmą w katedrze 
chór katedralny wykona najćelniejsze 
utwory muzyki wielkopostnej ku ucz­
czeniu Chrystusa Pana, spoczywającego 
w grobie.

Z T-śtwg Wioślarskiego.
W tyth dniach zarząd T stwa Í 

wybrany na ostatnim zebraniu wal 
nem, dokonał podziału czynności Í 
pomiędzy poszczególnych członków: j 
prezesem został 
Olszański vice-prezesem 
Jagodziński, skarbnikiem p. Fopielaw- 
ski, gospodarzem p. reient Pawłow­
ski, naczelnikiem przystani p, Koź 
niewski, księgowym p. Elżanowski, 
sekretarzem p Topoliński.

Zarząd T stwa nie usthje w pra 
cy nad ożywieniem kończącego się 
sezonu zimowego. Z inicjatywy go 
spodarza lokalu, p. Pawłowskiego, w 
sobotę przed niedzielą przewodnią 
odbędzie się Inauguracja tak zw. 
„Zacnego Karnawału".

Zainicjuje tę uroczystość wieczor- 
tnca taneczna, która rozpocznie się 
w lokalu T-stwa o godz 10 ej wie­
czorem.

p. mec.
P. Wad.

Odchodzą Płocka do Warszawy 
Wyjazd.

Godz. 4 m. 40
„ 9 „ 15
.. 16 „ —

Przyjazd

Godz. 10 ni. — 
14 B 32 

„ 20 „ 55

°djazd Przyjazd
Godz. 7 m. 55 Godz. 13 m. 19

» 18 „ 55 „ 23 „ 59
„ 23 „ 50 *) następnego dnia

Godz. 8 m. 9
Oczekiwania Kutnie 6 Rodzin.

artystka hafsiarka włosy, brwi i rsę- 
sy nawet wyhaftowała włosami.

W stosunku do h%ftu, mAterjału 
i wykonanej ruboty setandar wyniósł 
niedrogo. To też pr&cowni.u SS Pa- 
ajon stek napcw oo oiess^ć się będs e 
lioanenąi ob^tdunkam' w tym aakresie 
tea» więcej, że potrscbujj ty oh omó­
wień bo ma mnóstwo biednych daieci 
do wyżywienia i wychowania.

Koło Przysposobienia Wojskowego 
i Wyohowasia Fizyoznogo.

W Missewku Straałkow łkim z ini­
cjatywy naucaydela p K, Walickie­
go zorgariiowme sostsło Koło P. W. 
i W, F, Zapiało się do Koł* 19 
miodyi h ebłopców w M sse^ku.

kasy Pożyczkowo - Oszczędnościowej 
Stów, Urzędników Państwowych

w Płneku.

Co może duch jedności, zgody 

lepszym, przyktadens służyć“’meże 
Kass Pożyczkowo - Oszczędnościowa 
Stowarzyszenia Urzędników Panstvo 
svých w Płocku.

Zatoluna w sierpniu 1925 roku 
z wkładami na ogólną sumę 29 ctu 
złotych wydała koleżeńskich poży­
czek w r?1927ym 37/67 zł., spła­
cono pożyczek za3u,879zi, niespła­
cone pożyczki na 1 stycznia 1928 r 
wynosiły 10173 zł. 52 gr., widady 
wzrosły do 7,104 zł. 54 gr.. a liczba 
człon ów powiększyła się do 73 

' osób,
Oto rezultat 3-ech lat bezintere 

suwnej pracy dla dobra kolegów 
: i koleżanek. ’ 

należą się 
; chwytu.

Kary 
tych ___ _

Wilhelma Rysten« z Gostyni- 
25 ditych grzywny bra* 

jrejestr&uyjnej podesss jązdy

Czyje zguby?
Kom&LkU Policji Państwowej po- 

wiitlu PłcMkieg ł piesi nas o podanie 
do publicznej wudomcści o analezie- 
uiu zagubionych przedmiotów i przy- 
błąkaniu s'ę zwierząt d.mo^ych.

. W miesiącu lutjm r. b, do Sa- 
wio\it?go VładyflU*va w osadzie Dro­
bin tutejszego powiatu przybiąkała 
sę suka rasy owczarek niemiecki,

I lO-miesięcsna, pod brzuchem szerść 
J biała.

W dniu 8 marca r. b. w osadzie 
l Drobin tutejszego powiatu została 
J znaleziona chusteczka do nosa, biała, 
! cienka, mereżkowana.

W daiu 24 marca r. b. w Płocku 
ï zos ?ła znaleziona sukienka dzie- 
■ cinna.
j W dmu 27 marca r. b. we wsi 
á Rębielin, gminy Brudzeń, tutejszego 
j powiatu, została zatrzymana przybłą- 
l kan* Irrnwa.

Z wiejskich Strźiy Pożarnych. 
Nowa Straż w B^wilnje. — Sztandar 

Straży Mąkolińskisj
R.i?h ’ duż'1 <»ih:* 

nu ją d? aŁlriijść n.?siyob wśejskji.h
»trftsy rny-. b, » zaieiïy-.'ih p j pr- 
wieci-’- ?.'i uv. Ost to'o E in’c;?ty- 
;.7 v K. M'-'M’KP'ii.’' - erga

S rM Primem O hutnicza 
w lni i W ïlq. B' dym ?c 
już 62 dd iał i - i nwi-irny
nxd, że «U;;ie wfciólc-- dobrjJJ 
A j"k n?.9i«a »iç r posłufe/ó
win?« n przykład 8tr»ży M^kol ńnk 'j 
o której nieraz tutaj pisGIśmy i któ 
rs obennie sdobylą się no viylki wy 
pitek vfundow^ua ^Hsí^gn sztan­
daru.

Sttandzr ton to arcydzieło rąk 
SS. Passjonistek ze Żlobk?, mieszczą­
cego się’ pny ul. Sienkiewicza.

Wykonany on został na przepięk­
nej jedwabnej morso, wysoce arty­
stycznym haftem i wyobraża po d- 
nej stronie Patrona Strsży, św. FJ - 
rjłina, gasząc go płoną y dom wiej­
ski, pod ctem widnieje napi*: „Ochot 
nieza Sir 4 Pożarna w Mąkolini* 
po drugiej O la Białego na tîe czer­
wone m i napis: „Na chwalę Bogu 
i pożytok ludziom.”

Uderza piękne wykonanie twa­
rzy św. Florjanz, któremu zakonu«

RUCH POCIĄGÓW.

Ruch parostatków na Wiśle.

Odjazd statków z Płocka, codziennie.

Z onystani Warsz. Zjednocz. Tow. 
Transportu i Żeglugi.

Do Warszawy (Statek hks.) 
w •» • * ’ • •w •» ••*•••
UW • • • • •

Do Torunia. (Statek luks.)
Do Włocławka ...

Z przystani firmy St. & J. Glrnidririi
Do Warszawy ....
Do Włocławka ....

Z przystali firmy tb. Rognzik
Do Warszawy .

Do Włocławka ....

O godz.

7m.3O 
6 rano
3 p. p.
5 m. 15 p.
8 wiecz w
5 rano

6 P p.

4 m. 30 p.
4 nu 46 r.
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Konfekcja i || Marjan Praszkiewâcz ll^alą^eija

Tarmüwym dniem nył 31 marzec
Właściciele kwitów z powyższą datą proszeni są o łaskawe pofatygowanie się do kasy po

V * - —• -- ---- zwrot gotówki. ■-.- ....._ ——: 
— PŁOCK. — ul. Kościuszki 9. — Telefon 183. —

WŁOSÓW
Wypadanie, łupież, łysienie 
usuwa „Esercja Chinowu- 
Chmielowa“ i „Mydło Chi­
nowo - Chmielowe“ (z Ko­
gutkiem). Sprzedają apteki 
składy apteczne. Główny 
skład Apteka Gąseckiege, 

ul. Freta Nr. 16

Nazooleclia ^czarnin
sprzedaje vj sklepie swym przy ulicy DOMI­
NIKAŃSKIEJ Vis á Vis Piana Fhrjańsklego 
MMMMI chwila ,FURJANKAU MMMM

MASŁO wyborowe, ŚMIETANĘ kwaśną i słodką, 
maślankę, zsiadłe mleko, SERY: holender­

skie, litewskie, trapisty, gomółki, twaro­
żek, nepoje mleczne: kefir, yog- 

mm hurt bułgarski. mm

DZTS I DNI NASTĘPNYCH ’ ! !

Ww

$
&

Í______K .. t

Początek seansów 
godzina 7 i 9 $ MM Dramat sensacyjny w 8 u aktach. jmM

| w rolach głównych: MILTON SILS 1 ANNA NILSON

MMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMM
MMM^MMMMMMMBariMMMMMMMMM

DZIŚ i DNI NASTĘPNYCH!

„HALOM LOLA”
Szampańska farsa w/g zmmq krotoch^ili Gustawa 

Kaldenberga p. t. „DROGA DO PIEKŁA“.

św ieże Nasiona
polne, pastewne, warzywne, kwiatowe

oraz wsze.. t nAWÜZÏ SITBUKE sprzedaje z małym zyskiem

NATAN GRAÜBARD
Płock, Tum ika 5. ■ Telefon 159

NASIONA
warzywne, roślin pastewnych, traw, kwiatów 
letnich, (nailepsze lewkonje, gwoździki Cha 
bauda, groszki Spencera), roślin doniczkowych 
cebulki mieczyków. tuberoz, gîoxmji, begonji 
bulwiastych wielkokwiatowych (naodpowied« 
niejsza dekoracyjna roślina na balkony od 
strony północnej), kłącze pięknych georginji. 
róże krzaczaste, pnące i sztamows, drzewka 
i krzewy owocowe i ozdobne, rozsada sto­
krotek, gwoździków pachnących, bratków 
i'r ‘ślin zimotrwałych, opiłki i mączka rogowa 
jako intensywny nawóz dla roślin pokojo­
wych i gruntowych, preparaty chemiczne do 
zwalczania szkodników roślinnych, siarczan 
miedzi do przyrządzania cieczy bordosklej, 
skrobacze i szczota! druciane do czyszcze­
nia drzew, polewaczki ogrodowe, noże, seka­
tory i narzędzia ogrodnicze, rafia, pokarm 
MM dla ptaków—kanar i konopie, łm

STANISŁAW PRZEDPEŁSKI
rami i sura huiob ozu sikůlki cbieä i hhiewöw
— W Płocku, ul. Tumska Nr. 6. Telefonu nr. 320 i 172. —

Cennik wydają i wysyłam na żądanie.

S 1925 r. - '

ZAKŁAD KRAWIECKI
Fło©&. TeL

ma zaszczyt zakomunikować Szan. KUientel , że zakład 
został zaopatrzony w najświeższe materjały krajo­
we i zagraniczne na sezony wiosenny i letni na gar­
nitury sportowe, wizytowe i pnlta według ostatnich 
■' ■■ mode»! Krój wykwintny! -.....

Stosowany przez p.p. Doktorów „Bal­
sam ThiocoIan’Age“ przy gruźlicy 
ronchicie, kaszlu ułatwia wydziela­
nie się plwociny, wzmacnia organizm 
i samopoczucie chorego, powiększa 
wagę ciała. — „Balsam Thiocola'n 
Age“ sprzedają apteki. Żądajcie tyl­
ko w oryginalnem opakowaniu apte­
ki. A. GĄSECK.IEGO W Warszawie 

ul Lesznó 41.

{Matlu i!
Żądajcie w apte, 
ïach i skład apt, 
hygjeniczn. przy 
sypki dla dzieci

„Poder uudii“
(z kogutkiem) 
utrzymującej cia­
ło dziecka w zdro­
wiu i czystości.

Pudełko 50 gr,

Prenumeru ąc

„LOT POLSKI“
POPIELCIE L 0- P. P.
Prenumerata rocz. 12 zł

IM KO. 7860. Mi 
WARSZAWA—DŁUGA 50

D robme

Tarybek karpia posiada na 
sprzedaż majątek Wyszy 

nV- Zamówienia proszę zgla- 
szać iižiownie pod adresem: 
Mława skrz p. 24. 299

iczmień , Hanna“ pierwszy 
odsiew do sprzedania, 
udomość w Gulczewie. 280

MMMMHMMMMMHMMMMMMMMMMMMM
Długolet i: krojczy f rmy „ZAREMBA“ w Warszawie ma 

zaszczyt zawiadomić Szanowną Publiczność, że 
z dniem 1 Kwietnia r. b została otworzona 

pracownia krawiecka 
w Płocku przy ul SlEKIlEWinU 20 podwórzu» 

i wykonuje wszelkie roboty w zakres krawiectwa 
wchodzące z materiałów własnych i powierzonych.

C E M < U M I M Ži K G W A li E.
z poważaniem

A. BARCZEWSKI.
■^^■MMI^MHMMHMMMMMMMiMMMMMM

KAWA nu tfflkiDli
Codziennie świeżo palona w dużym wyborze 3
MM gatunków własnego palenia i^M •

Róvrrež KAWĘ ZBOŻOWĄ codziennie | 
świeżą w ziarnie i mieloną poleca |

A. PL1SKO i A. JECHNA |
sklep towarów kolonjalnych :

------Grodzka 15 telefon 52 --------- S
HURT, D E T A LI •

PRZEZNACZENIE
Jeżeli ci brak energji, równowagi, jWżeli 
cierpisz moralnie i nie znasz wyjścia, 
napisz do mnie psycho-grafologa Szylle- 
ra Szkolnika, autora prac naukowych, 
redaktora pisma „świt“ Wiedza Tajem­
na. Nadeślij charakter pisma swój, lub 
zainteresowanej osoby, zakomunikuj imię, 
rok, i miesiąc urodzenia, kawaier, żo» 
naty, wdowiec, ilość osób njbliższej

- rodziny, otrzymasz odemnie zczegóło- 
wą analizę charakteru, określenie zalet- 
wad, zdolności i przeznaczenia, jak rów 
nież odpowiedzi jna szczerze zadane py 
tania Los Twó zależy nietylko od 
zdolności i czynów, lecz i od ludzi z którymi się łączysz! Nie 
licz się z tym, co ludzie źli i głupi mówią i piszą o mnie, gdyż 
ludzie cl nigdy osobiście mnie nie znali i nie korzystali z moich 
rad lecz weź pod uwagę posiadane przezemnie protokuiy 
i odezwy Towarzystw Naukowych Warszawy, najwybitniejszych 
powag świata lekarskiego i poważnej prasy. Wszystkim Czytel­
nikom „Dz. Pł.“ analizę wysyłam zamiast zł. 5- tylko za 2 zł. 
Osobiście przyjmuje od g 12—2 i 3—7 wiecz. Adiesuj do mnie— 
nowy adres: Warszawa, Psycho-Grafolog Szyller-Szkolnik, Re­

dakcja „Świt? Nowowiejska 32, m. 6, róg Marszałkowskiej
Zeszyt pisma „Świt" Wiedza Tajemna, oraz katalogu niezwykle 
ciekawej treści książek wysyłam gratis, na przesyłkę załączyć 
znaczek pocztowy. Niniejsze ogłoszenie wyciąći zał. dc listu.

NAJTANIEJ
i MiiijHD Hwn Mim % Alt. 
wszelkie artykuły potrzebne rolnikom: żelazo, 
podkowiaki, hacele, gwoździe, węgiel, cement, 
narzędzia rolnicze jak i wszelkie żelazo galan­

teryjne.

Redaktor naczelny, odpowiedzialny i wydawca: Mieczysław Kasarski. Druk: Płockie Zakłady Graficzne. Sp. z ogr odp Płock. Kolegialna 8 Tel. 1Q8


